PDZ gi 


2 


UENA DZAJKNAKA: 


w Kodzi: 
Rocziuie . vs.8 k. — 
£ółrócziie .'. > w 4 k. 50 
Kwirtalnie  . $radie 2003, BOJE BY 
w Królestwie í Cesargiwię:. 
Rocznie 3 ra. 12k. — 
olr ocznie .-, Š = 6 k. 50 
Gene pojedynczego numera 5 kop. 


KALENDARZYK. . 
Dziś: Teofila Biskupa. | 
Jutro: Wiktora i- Wiktoryna MM. 

Wschód słońca o godz. 6 min. 48. Zachód o godz, 
Długość dnie godz. . | 


ERKA 


-Wspitzawodaistwo przemyslowe. 


BAŁ 
Praca. Pod wpływem: tych samych zja- 
wisk jest na drodze do spełnienia się ewo- 
lucya podobna do dwu poprzednich, lecz 
Jest widocznie daleko. mniej posuniętą. Przy- 
<©zyna główna tego opóźnienia leży w róż- 
nicy początkowej położenia kapitalistów i 
robotników. Pierwsi byli wolni przynaj- 
„mniej w pewnej mierze, drudzy byli nie- 
wolnikami. Gdyby właściciele rolni, kapi- 
taliści i przedsiębiercy przemysłowi, z tych 
„różnych tytułów posiadaczy monopolu ņa- 
turalnego, byli ogólnie poddani zwyczajowi 
albo ustawom, ograniczającym ten mono- 
pol, rzadko udałoby się ich zmusić do uży- 
‘cia -Jub wypożyczenia swoich funduszów 
produkcyjnych, Inaczej działo się z pracą. 
W początkach wszelkiej cywilizacyi widzi- 
„my rasy silniejsze i inteligentniejsze, obra- 
cające inne w niewolę. Niewolnictwo jest 
systemem powszechnym pracy. Otóż nie- 
„wolnictwo pociąga za sobą: 1) obowiązek 
pracowania; 2) ograniczenie wynagrodzenia 
pracy. Pan wyciąga z niewolnika. całą 
ilość pracy, jaką może z niego wycisnąć 
bez zniszczenia lub zmniejszenia jego sił 
produkcyjnych; jako wynagrodzenie zaś da- 
je mu tylko to, co jest ściśle niezbędnem 
do sił tych odżywienia, inaczej mówiąc, 
"minimum środków do życia. Gdy niewol- 
nika wyzwolono, przestano go zmuszać do 
pracy; lecz przez długi czas poddawano go 
Jeszcze zwyczajom i ustawom wprost lub. pó- 
średnio ograniczającym co do wynagrodzenia, 
maximum zarobków, zakazu zmowy i ko- 
alicyi, - celem podniesienia ceny pracy *). 
Scieśnienia te i ograniczenia w. znacznej 
części a nawet całkowicie zniesiono w kra- 
jach najbardziej posuniętych w przemyśle; 
robotnicy mogą spierać się indywidualnie 
lub zbiorowo o cenę pracy (Anglia, Fran- 
cya, Włochy, Holandya, po części Austrya 
i Niemcy), lecz przeszkody -naturalne i sztu- 


(3%*y Mowa tu natnralnie o stosunkach zacho- 
dnich, gdyż zy te 
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` Poźnałem się z Robertem Headley'em 
w sali licytacyjnej. Będąc człowiekiem 
niezależnym, ztąd panem swojego czasu a 
przytem posiadając sporo zaoszczędzonego 
grosza, 5 udodobaniem zacząłem zajmo- 
„wać. się zbieraniem starożytności, Wszyst- 
kie zatem wolne chwile trawiłem na po- 
szukiwaniu staroświeckiej formy porcelany, 
starej monety i innych tym podobnych, w 
gruncie nieużytecznych, lecz. dla amatora 
cennych przedmiotów. | | 
-: Headley i ja uczęszczaliśmy stałó na li- 
cytacye -w Chrystie, Xothby i innych sa- 
dach, a podczas sezonu ogólnych wyprze- 
daży spotykaliśmy się prawie codziennie; 
ztąd znajomość, ku której. bardzo się przy- 
czyniły nasze wspólne gusty i upodobania. 
„Headley, był. to wysoki, szlachetnej po- 
stawy. mężczyzna, około 38 lat mający, 
który nad ceramiką widocznie gruntowne 
studya odbywał. | a R 
-Był on moim doradcą w wielu kwé- 
styach, nawet kilka razy uchronił mnie od 
kupna fałszowanych wyrobów. Wiadomo, 
że nic niema milszego dla znawcy, jak mo- 
żność pokazania swoich zbiorów człowie- 
kowi, który rozumie i oceni te wszystkie 
piękności; nic więc dziwnego, że po nie- 
długim czasie Headley zaprosił mnie w 
tym celu do siebie. PE MI 
`. — Przyjdź pan wcześnie—powiedział-— 
ażebyśmy mogli obejrzeć gabinet jeszcze 
przy świetle dziennem. A. potem zosta- 
niesz pan u mnie na obiedzie. | : 

Dom Headley'a znajdował się w spokoj- 
nem miejscu, przy jednej z porządnych, 
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10 min. 48, Przybyło dnia godzin 3 minut 8. 
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czne nie przestały zawadzać ustalaj 
działaniu . współzawodnictwa w dziedzinie 


pracy. Jak zauważył Adam Smith, ze 


wszystkich bagaży człowiek jest najtrud- |: 


niejszym do przewiezienia, a uwaga ta by- 


ła prawdziwą zwłaszcza przed zastosowa- |1 


niem pary do komunikacyi. Rynki pracy 
były wówczas bardziej jeszcze rozdzielone 
i odosobnione - niż rynki produktowe i ka- 
pitałowe. Wszędzie mniej lub więcej licz- 
na grupa- robotników z ludności miejsco- 
wej znajdowała się wobec małej liczby 
przedsiębierców, niekiedy wobec jednego. 
Teoretycznie posiadali wprawdzie robotni- 
cy wolność przenoszenia swej. pracy gdzie- 
indziej, lecz nie mieli zgoła możności pra- 
ktycznej. 
ustalała się zawsze, bezwątpienia, tak sa- 
mo jak i cena każdego innego towaru na 
zasadzie ilości ofiarowanych, lecz odhośna 


| 


moc tych dwu ofiarowań: ofiarowania -pra- 


cy i ofiarowania zarobku, ukazywała się 
jako czynnik stanowczy w sporze. Robot- 


zaliczeń i przynagłony koniecznością życia 
i wyżywienia rodziny przyśpieszał swą ofer- 
tę podczas, gdy przedsiębierca mógł w tej 
mierze zachowywać postawę wyczekującą i 
stanowić: cenę pracy mniej więcej dowolnie. 


R sposobem na rynkach zawałonych wi- 


dzieliśmy cenę pracy spadającą nawet ni- 
żej sumy, niezbędnej na utrzymanie robo- 
tnika i jego rodziny, podczas gdy ilość 
wymaganej od niego pracy przewyższała 
i rujnowała jego siły, Napróżno robotni- 
jcy urządzali świętowania i tworzyli koali- 
cye celem uzyskania większego zarobku, 
albo zmniejszenia czasu pracy. Koalicye 
te rzadko kiedy były skuteczne, z po- 
wodu braku dostatecznych środków, które- 
by skoalizowanym pozwoliły żyć bez pracy 
tak długo jak przedsiębiercy żyć mogą bez 
produkowania. Zbyt często zresztą sta- 
wiano im przeszkody, rozwiązywano je si- 
łą i karcóno karami surowemi. 


pismo przemysłowe, handlowe 


ącemu | 


W item położeniu cena pracy 


nik, ogólnie nieprzewidujący, pozbawiony. 


i literackie. 


Biuro Redakcyi i Administracyi 
milica Piotrkowska, hotel Hamburski Kr. 275. 


oraz w 
i w Łodzi. 


Adres telegraficzny: A i 
EVTEAKOW SEI, ODA. 


vő 


- Tymczasem, dzięki postępowi środków 
komunikacyjnych, powiększają się z kolei i 
rynki pracy, wprawdzie powolniej niż ryn- 
ki produktowe i kapitałowa, lecz stale i 
ciągle. Jeżeli porównamy w tym wzglę- 
dzie położenie obecne ze stanem rzeczy, 
który przeważał przed nastaniem żeglugi 
parowej i dróg żelaznych, uderzy nas ol- 
brzymi postęp, dokonany w obiegu pracy. 
Wewnątrz każdego kraju zauważyć można 
coraz liczniejszą zmianę miejsca między 
robotnikami; w miarę np. jak wzrasta sto- 
sunek pracy przemysłowej do pracy rolui- 
czej, widzimy zaraz rozwijający się ruch 
emigracyjny ze- wsi do miast. Lecz te 
zmiany nie są zgoła oznaczone granicami 
politycznemi państwa. Przekraczają one 
granicę mimo wszelkich napotykanych prze- 
(szkód: różnicy języków, klimatów i zwy- 
czajów, nieprzyjaźni robotników miejsco- 
wych, praw i przepisów ścieśniających, bra- 
ku informacyj! 


szego pokazania mi swoich skarbów. 

Należał on do rzędu tych rzadkich eg- 
zemplarzy, u których namiętność do zbie- 
rania starych, lecz cennych rupieci, prze- 
chodzi w manię prawie; muszę jednak 
przyznać, że mógł być dumnym ze swych 
zbiorów. Znudziłbym czytelnika, nieświa- 
domego tych wszystkich delikatnych odcie-- 
ni, tak drogich dla oka znawcy, gdybym 
zaczął szczegółowo unosić się nad piękno- 
ścią starej drezdeńskiej, sewrskiej lub ró- 
żowej chińskiej porcelany. Podziwiałem 
tylko i... bardzo zazdrościłem. 


kiem, w stosownych szkatułikach. Pośród 
tych wszystkich pięknych rzeczy, szczegól- 
niej uderzył mnie widok przepysznego ser- 
wisu ze starej chińskiej porcelany. Znaj- 
dował się.on w jednem z pzdełek i był 
otoczony przedmiotami niewielkiej stosun- 
kowo . wartości, które jakoby obecnością 
swoją hołd oddawały temu arcydziełu. Po- 
minąwszy już artystyczne malowidło, deli- 


doskonałym. 

Headley był zadowolony z zachwytu, 
który mu wyraziłem i powiedział z uśmie- 
chem: | 


odpowiedziałem: Ę 
— Tak dalece nie przypuszczam, aby 
być mogło—ale to pewna, że czułbym się 
zupełnie szczęśliwym, gdybym był posiada- 
czem tej porcelany. | 
— Wiele osób jest tego zdania. Spoj- 


„Zbiory były poukładane z wielkim sma- 


Lutego (© Marca) 1886 r. 


ONNA OGŁOSZEŃ: 

Za jeden wiersz pełiftem fub za Jaga 
miejsce 6 k., z ustępstwom: za 2 razy 
50, za B rezy 15%, ra 4 razy 20% 
za 5 razy 259), za 6 razy i więcej 
800/,. | 

Nekrologi: za każdy wiersr 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 1% kop. 

Słało 3 wiorszowe ogłoszenia adreso- 
we po rs. 2 miexsięcznie. | 

Od należności przewyższających 10 rs. 
nstępatwo dodatkowe ogólne 5e 


Ogłoszenia przyjmowane są: w Administracyi „Dziennika! » 
iurach Ogłoszeń Rajchmaua i Frendlera w Warszawie 


Otóż 
co do większej części tych punktów wiele 
jeszcze jest do zrobienia, aby handel pra- 

„| c4 postawić na równi z innemi. Przewóz 
ludzi pozostał stosunkowo droższym od prze- 
wozu rzeczy a machinery (cały aparat) nie= 
zbędny do dokonania użytecznego przenie- 
sienia pracy jest jeszcze w stanie surowym. 
Biura umieszczeń, spółki. i agencye emi- 
gracyjne, syndykaty robotnicze i {rades u- 
nion's nie są zaopatrzone w dostateczne ka- 
pitały a jószcze mniejszemi rozporządzają 
środkami kredytowemi. Ztąd pochodzi brak 
systemu informacyj stałych i prędkich dla 
użytku robotnika. 


SPRAWOZDANIA TARGOWE. 


Z giełdy berlińskiej donoszą pod dniem 2 mar- 
ca. (Giełda zachowała dziś usposobienie mocne, 
początkowo odznaczała się nawet ożywieniem. Lecz 
chociaż nie potwierdziły się pogłoski polityczne, 
które wczoraj wzbudziły uiepokój, o zwyżce nie 
było już dziś raowy. W drugiej połowie czynno- 
ści giełdowych ruch był bardzo mały a kursy nie 
okazywały prawie żadnych zmian. Śpekulacy za- 
czyna wydawać się zbyt długim ozas, który ją 
dzieli od urzeczywistnienia pogłosek o wielkich o- 

aracyach konwersyjnych rosyjskich i chociaż po- 
głoski te nie przestawały i dziś obiegać, to jednak 
wielokrotnie podejmowano już realizacye. Targ rent 
odznaczał się dziś dobrem  usposobieniem, szcze- 
gólniej pożyczki rosyjskie były poszukiwane i o- 
siągnęły znowu niewielkie zwyżki. Korzystnie wy- 
różniał się także targ popierów . nrramysłogsek— 
fi górniczych, których kursy podnószą się ciagle. - 
Giełda, Petersburg, I marca. Na tu- 
tejszym targu wekslowym kursy skłaniają się ku 
zwyżce. Bankierzy oddawali dziś chętnie weksla 
na Londyn po 233/,, na Berlin po 2021, na Paryż 
po 2491,. Złoto nabywano po 8 rs. 27 k. — 8 rs. 
29 k. za półimperyał, Na targu papierów publi- 
cznych ruch. był dosyć. ożywiony a usposobienie 
| bardzo mocne. Nabywano bilety bankowe pierw- 
szych dwóch emisyj po 100%,, następnych trzech 
amisyj po 993/,—997/ "h. Za pożyczki wschodnie 
pierwszych dwóch emisyj płacono 997); —100'/, za 
emisyg trzecią 100'/,— 100%] 0/,. Pożyczek konsoli- 
dowanych i premiowych nie było wcale w obiegu. 
Bardzo dobry popyt miała renta 6cio-procentowa 
po 181'/, ù% i 5cio-procentowa po 1513/, 0%. Z pa- 
pierów hypotecznych większym popytem cieszyły 
sig tylko obligacye miejskie petersburskie- po 907/; 
—90'|/,, odeskie po 92, listy zastawna wzajemnego 
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posiadania tego garnituru? i 

— Mialem z początku tylko imbryk, cu- 
kierniczkę, cztery filiżanki i cztery spode- 
czki—należało to do mojej matki a co się 


tyczy reszty, to, jak panu już wspomnia- 


łem, drogo musiałem za nią zapłacić. j Ale 
opowiem panu o tem po obiedzie, jeśli ze- 
chcesz mnie wysłuchać. 

Letni dzionek przeszedł nam bardzo 
przyjemnie w towarzystwie starej porcela- 
ny a o siódmej dzwonek wezwał nas do 
stołu. 


poproszę go, aby jaknajprędzej załatwił 
się z opowiadaniem. . Å 

— Panie Burke—odrzekła, śmiejąc się— 
jeżeli mój mąż opowie panu tę historyę, 
|to ja mu nigdy, nigdy nie daruję i w oczy 
|panu spojrzeć nia będę mogła, 


— Moja duszko—powiedział Headley— 
nasz przyjaciel, Burke, sam jest zapalonym 
zbieraczem i pojmuje doskonale moje sła- 
bostki w tym względzie, To też nigdybym 
go nie wtajemniczał w dzieje serwisu, gdy- 
bym go nie uważał za umysł wyższy, zdol- 
ny zrozumieć moje uczucia. 

Kiedy się drzwi zamknęły za naszą mi- 
lutką, gosposią, napełniłem mój przepysznie 
rznięty kieliszek Lafit'em i z pewną cieka- 
wością oczekiwałem obiecanej mi opowieści. 

Headley tak zaczął: 

— W gruncie jest to bagatela i dziś 
śmieję się z tego, ale wtedy, gdy te wy- 
padki miały miejsce, zupełnie poważnie się 
na nie zapatrywałem. Ozęść serwisu, bę- 

|dąca w mojem posiadaniu, należała nie- 
gdyś do mojej matki, która otrzymała ją 
w spadku po Śmierci swego ojca—i nu tem 
koniec. Kiedy mnie ogarnęła namiętność 
zbierania starożytności, serwis ten, rzecz 
naturalna, stał się ozdobą mego gabinetu; 
wszyscy zachwycali się nim i zazdrościli 
mi jego posiadania. Pewnego razu, kiedy 
właśnie szedłem do handlarza starożytno- 
ści, aby dowiedzieć się, czy nie ma czego 
nowego do nabycia, kupiec Wharton za- 
stąpil mi drogę, prosząc, abym obejrzał 
niektóre przedmioty, które udało mu się 
pozbierać w okolicy. Ziwróciłem wtedy u- 
wagę jego na moją porcelanę—obejrzał ją 
starannie i rzekł: | 

— Nadzwyczaj oryginalna — widziałem 
nawet przęd laty resztę tego serwisu. 

„Zapytałem go naturalnie, gdzie miano-. 
wicie widział porcelanę. Odrzekł mi, że by- 
ło to u pewnej damy, mieszkającej w 
Shepherds Bush. Czy to było do naby- 
cią? Prawdopodobnie nie jest do sprze- 
dania, gdyż wtedy już on ofiarowywał zna- 
czną sumę za odstąpienie porcelany, lecz 
nic nie mogło zmusić jej właścicielki do 
odstąpienia takowej. Była to również pamią- 
tka familijna i jeżeli tylko właścicielka nie 
zhajdowała się w potrzebie materyalnej, to 
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kredyiu ziemskiego metaliczne po 153Y,, kredyto- 
we po 93!/,, listy zastawne chersońskie po 95'/— 
951], i charkowskie po 300'/,. Akcye banków za- 
wsze jeszcze mają licznych nabywców po cenach 
wysokich. Nabywano akcye prywatnego banku hans 
dlowego po 818—820 rs, akcye banku międzyna- 
ródowego po 475, 480, 488 rs., następnie po 480 i 
AT8 rs, akcye banku rosyjskiego dla handlu za- 
granicznego po 328'/ 1 327 rs. Akcye charkow- 
skiego banku ziemskiego miały popyt po 292 rs., 
akcye banku petersbursko-tulskiego po 291—293 
rs. W dziale papierów kolejowych ruch był bar- 
dzo mały. Nabywano akcye głównego towarzystwa 
po 25321/,—258 rs, kursko-kijowskie po 858'/, rs., 
rybińskie po 821j,—88 rs. carycyńskie po 130!, 
poładniowo-zachodnie po 111! rs. E 

Bawebia. Liverpool, 26 lutego. Tydzień 
ubiegły upłynął znowu bardzo spokojnie Z Man- 
chesteru nadchodzą mniej pomyślne wiadomości, 
przędzalnicy ograniczają się w zakupach swoich na 

zaspokojeniu potrzeb niezbędnych, a właściciele 
straciwszy odwagę wobec spadających notowań ter- 
minowych, naglącó ofiarują swoją beweinę. Wszyst- 
kie gatunki amerykańskie spadły w cenie o ij p. 
jedynie good middling Orleans staniała tylko o this 
p. Cena middling Upland wynosi teraz 43 Pe 
jest-więc-o Ij p. niższą niż podczas najcięższego 
przesilenia w jesieni 1878, a choąe natrafić podo-. 
bnie nizkie ceny, trzebaby się cofnąć przeszło trzy- 
dzieści lat wstecz.. Sea Island jest w zaniedbania; 
Tahiti notowano znowu niżej o: 'ą p. Bawełnę 
brazylijską nabywano z większem nieco ożywie- 
nieiu po cenach. niższych -o '45 p. Bawełna egip- 
ska miała zaledwie umiarkowany. popyt, podezas 
gdy podaż była znaczną; w rzeczywistości można 
ją było nabywać taniej o fhg pẹ chociaż urzędo- 
wnie tylko notowania fair white obniżono o the 
p. Wszystkie stopuie bawełny peruwiańskiej su: 
rowej i półsurowej notowano. niżej o '|y5— fg Pa CO 
jednak nie ożywiło bynajmniej popytu. Bawełna 
peruwiańska miękka, tak samo jak afrykańska, sta- 
niały o ï p. Właściciela bawełny wschodnio-in- 
dyjskiój zarzucali targ swoim towarem i musiano 
zgodzić się po większej ezęści na nową obniżkę 
een: good fair i good Broach, w stopniach niż- 
szye od good Dhollerah, Qomra,: Veravul i Com- 
ptah good Seinde i Bengal, tudzież wszystkie sto- 
pnie Western i Tinniyelly staniały o hs p., 28 ga- 
tunki gorsze muszą przyjmować ceny niższe o !), 
p., w- pojedyńczych partyach nawet o 345 p. Targ 
terminowy, z małemi przerwami usposobiony był 
w tygodniu ubiegłym ospale i zniżkowo,” notowa- 
nia były w końcu znowu o 5 punktów niższe niż 
przed ośmiu dmami. Główną przyczyną zniżki by- 
ły wielkie zlecenia sprzedaży nadsyłane z Amery- 
ki. Znaczny spadek, jakiemu uległy znowu ceny 
w portach południowych, umożliwia wywóz na 
-wiekszą skalę. Jak zwykle, usposobienie staja się 
'tembardziej ospałem, im niżej spadają ceny; zda- 
je się wówczas, że zniżka nie będzie miała końca 
i jakkolwiekby nizkie były ceny, zawsze znajdą 
się zniżkowcy, którzy podkopywać je będą dalej, 
„zachęceni dotychczasowem powodzeniem. W ten 
sposób powoli, lecz nieuniknienie musi” wytwo- 
rzyć się wielka ilość zobowiązań otwartych, któ- 
rych naturalnem nestępstwem jest silna reakcya 
a często zupełna zmiana usposobienia, chociażby 
ions: warunki żadnój nie uległy zmianis. Prg- 
dzej lab później podobne zjawisko powtórzy się i 
"w tym sezonie. 

Przędza i tkaniny bawełniane Mauchester, 
-25 lutego. Handel przędzą idzie ciągle. bardzo ie- 
-ntypazi ronwn. w wielu wypadkach. musiano przyj- 
mować ceny hiższa o jg p- Tkaniny trzymają się 
jeszcze w ogóle mocno, z powodu szczupłych za- 
pasów i wielkich zobowiązań, którym uczynić za- 
"dość mają fabrykanci w przyszłych miesiącach. 

W każdym jednak razie fabrykanci okazują obe- 
enie więcej skłonności do przyjmowania kontra- 
któw na późniejszą dostawę. Szyrtyngi można by- 
ło często zakontraktować nawet nieco taniej;. inne 
tkaniuy cieszą się ciągle ożywienym: popytem i 
mocno trzymają się. w cenie. : i 
"Wełna. Bradford, I marca. 
kojnie ale stale, przędza ma popyt umiarkowany 
-na potrzeby krajowe, tkaniny bez zmiany. . 
Z berlińskiej giełdy zbożowej donoszą pod dnióćm 
2 marce. Mniej pomyślne wiadomości z Londyzu 
i z Ameryki, a bardziej jeszcze znaczny spadek 
barometra i inne wskazówki, które każą spodzie- 


są ży: 


wszelka nadzieja posiadania serwisu kom- 
pletnie upadała. Adres tej damy był: 
Mis- Orofton, College Read, Shepherds 
Bush Nr. 142, A. teraz, 
miesz chyba, że skoro tylko dowiedziałem 


się o istnienią tego serwisu, poczułem, żó. 


bez niego życie jest imi nieznośnem i że, 
pądźcobądź, muszę go posiąść... Odtąd o 
tem tylko myślałem. Pierwszą moją my- 
ślą było zobaczyć na własne oczy porcela- 


nę i upewnić się, że Wharton mnie nie 


zwódzi; zaraz też następnego dnia zgłosi- 
łem się do mis Crofton. Była to bardzo 
miłej powierzchowności osoba, mogąca mieć 
koło pięćdziesięciu lat. Miała wszelkie po- 
zory starej panny, która to okoliczność by- 
ła dosyć sprzyjającą moim widokom. Zre- 


sztą zdawało mi się wtedy, że wszyscy lu-. 


dzie, mający jakąkolwiek styczność z por- 
celaną, są jakby duchem spokrewnieni z 
SOBĄ oo sło m M 
Kiedy wyjawiłem. jej cel mojej wizyty, 
mis Crofton, nie słuchając żadnych tłuma- 
czeń, zaprowadziła mnie do szkatułki, za- 
wierającej ten skarb drogocenny. Whar- 
ton powiedział mi szczerą prawdę—rzeczy- 
wiście, ja posiadałem imbryczek od herba- 
ty, cztery filiżanki ze spodkami i cukier- 
niczkę, podczas gdy mis Crofton była 
szczęśliwą posiadaczką reszty, to jest ośmiu 
filiżanek, dzbanuszka malutkiego do śmie 
tanki i dwóch koszyczków. Kiedy błysz- 
czącemi oczyma wpatrywałem się w resztki 
tego rzadkiego serwisu, czułem jakoby 
Święty obowiązek. włożony na siebie, połą- 
czenia w jedną całość tę oddawna rozdzie- 
loną porcelanową rodzinę. I byłem pewny, 
że -nie. znajdę spokoju, dopóki wszystkie 
członki tej grupy nie spoczną w mojej 
szkatułce. "e 
` NY krótkim czasie. stałem się dobrym 
przyjacielem. mis Crofton, zwłaszcza, że ze- 
stawiwszy niektóre daty i okoliczności do- 
tyczące pochodzenia porcelany, doszliśmy 


wać się stanowczej zmiany powietrza, usposobiły 
bardzo ospale tutejszą giełdę zbożową. Notowania 
pszenicy i żyta obniżyły się dzisiaj o 'ja—l m. 
stogownie do terminów. 


SPT nak Z WN: 


PRZEMYSŁ I HANDEL. 


Dnia 13-go b. m. odbędzie się w Peters- 
burgu losowanie pięcioprocentowej rosyj- 
skiej pożyczki premiowej z roku 1866-go. 

Nabywcy obligacyj pożyczki miejskiej war- 
szawskiej 2-ej seryi, z prawem spłatyczęścio- 
wo ceny, winni d. 18-go b. m. lub wcześ- 
niej zapłacić w-warszawskim kantorze banku 
państwa trzecią ratę w stosunku 25/, ceny 
-tominalnej, a mianowicie na obligacye 4,000 
rublowe 250 rs., 500 rublowe 125 rs., 100 
rubłowe 26 ra. Raty powinny być wnis- 
sione najdalej do d. 23 go b. m. Opóźnia- 
jący się płacą za czas spóźnienia procent 
w stosunku 6°/, rocznie. | 

De gazet resyjskich donoszą, iż zapasy 
zboża w Odesie, a zwłaszcza pszenicy w 
składach tamtejszych bardzo się zmniej- 
szyły, wskutek czego ceny na powyższe ga- 
tunki zaczęły iść w górę. . W Odesie prze- 
waża zdanie, iż na wiosnę nie należy ocze- 
kiwać dowozu do miasta więcej nad 150 do 
200,000 czetwerti pszenicy, co dowodziłoby 
wielkiego braqu zapasów w wewnętrznych 
guberniach Cesarstwa. 


| 


EM 


| Kronika Łódzka. 


(—) Lieytacye. W Pabianicach w magi- 
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kowite miesiące), od tej zaś sumy procent | pno kilku koni fundusze chyba się znajdą, je. 
doliczać się już nie będzie a wkład pozo- żeli zaś niema ich obecnie, to możnaby po- 
stanie tylko w depozycie kasy. Każdemu | myśleć o zebraniu ich choćby drogą składek. 
służyć będzie prawo wnoszenia pieniędzy | Koszt nabycia oraz utrzymania jednego 
na rzecz swych dzieci nieletnich lub kre- ; konia nie są znów tak wielkie; stajennego 
wnych i w razie życzenia z warunkiem, | niema potrzeby najmować, gdyż obecny 
aby pieniądze te wraz z procentami wyda- 


służący przy każdym oddziale mógłby ob- 
ne im były po dojściu do pełnoletności. ,sługiwać konia za bardzo nieznacznem pod- 
W razie złożenia na książkę od 50 do 100! wyższeniem wynagrodzenia. Ww ostateczno- 
rs. właściciel takowych może żądać od ka- ści możnaby w oddziale czwartym obyć się 
sy kupienia mu za te pieniądze biletu po: a ono bez konia, gdyż pożary zdarzają 
życzki wschodniej lub 5. proc. biletu banku į się tam bardzo rzadko. Sprawa koni jest dla 
państwa, które pozostawać mogą w depo-|naszej straży sprawą bardzo ważną i war- 
zycie kasy bezpłatnie.. W razie wyjażdujtoby ją poruszyć na dorocznem zebra- 
do innego miasta, w którem istnieje takaż|niu ogólnem, jakie ma się odbyć jeszcze 
kasa oszczędności, właściciel książeczki mo-i w bieżącym miesiącu. | 
ża prosić o przelanie swego wkładu do tej-| (—) Podróż z Łodzi do Warszawy wcale 
że kasy. Załatwianie interesów w kasie |nie należy do przyjemności, jak o tem pi- 
oszczędności odbywa się bez opłaty stem-|saliśmy na początku zeszłego miesiąca. 
plowej. Wtce.i, pasażerowie žalili się] iż w jednym 
(-—) Wełna. W tygodniu zeszłym zaku-|z wagonów kolei wiedeńskiej drzwi wcale 
i piono w Warszawie sześćdziesiąt kilka |się nie zamykały, obecnie dochodzą nas 
centarów wełny średniej do Zgierza, pła-|skargi, iż w niektórych wagonach na tejże 
cac centnar po 80 talarów. | drodze drzwi i okna są tak źle dopasowa- 
| (—) Tanie dywany. Od dość dawnego |ne, iż śnieg wpada bez przeszkody do wa- 
[czasu pokazały się w niektórych galante-|gonów. Przecież droga wiedeńska mogła- 
|ryjnych sklepach tutejszych modele koloro-|by pomyśleć o większój wygodzie pasaże- 
| wane dywanów smyrneńskich, odpowiednio |rów, których przewozi. 
‘ido modełów przymierzone kanwy i włóczki.| (—) Do fabryki gazowej zwracamy się z 
JW oknach wystawowych umieszczono dywa-| zapytaniem, dlaczego niektóre latarnie na 
iny pozaczynane, ną wabia. Dywan takilulicach bocznych bywają gaszone zaraz po 
ładnie wygląda i niejedna z pracowitych | godzinie dziesiątej wieczorem. 
pań radaby wykonać go własnoręcznie, | (—) Konie p. Z. rozbiegawszy się onegdaj 
zwłaszcza że robota bardzo łatwa. Kanwa|na ulicy Piotrkowskiej, uderzyły o brykę 
i narzędzia potrzebne do roboty kosztują |frachtową stojącą na rogu Piotrkowskiej 
bardzo tanio, tylko włóczka wełnianą dro- i Kolejowej, skutkiem czego jeden koń gil- 


Wełna spo- 


Burke, zrozu- |- 


stracie odbędzie się d. 8 b. m. lieytacya| go wynosi. Ostatecznie według zdania ku- 
na dzierżawę dochodu z łaźni Żydowskiej | pea, koszt dywanika, łokieć szerokiego i 
w tem mieście na czas od 1886 do 1888 r. | dwa łokcie długiego, może wynieść do 8 
|Licytacya rozpocznie się od zmniejszonej o jrubli. Po rozpoczęciu roboty pokazuje się 
czwartą część sumy 192 rs. (in plus). Wa-|jednak, że kupiona wełna wystarczy zale- 
|dyum wymagane wynosi 20 rs. dwie na pokrycie połowy kanwy, trzeba 
| W rządzie gubernialoym piotrkowskim | więć dokupić raz, drugi i trzeci; ostate- 

. 22 b. m. odbędzie się licytacya przez |cznie pokazuje się, że dywanik przy wła- 
deklaracye opieczętowane na budowę 350|snej robocie kosztuje do 15 rubli, podczas 
sążeni szosy na trakcie łódzko-rawskim | gdy gotowy nabyć można taniej. Cała więc 
pierwszego rzędu w powiecie łódzkim, :od ;spekulacyż obliczona jest na sprzedaż weł- 
granicy powiatu brzezińskiego od sumy |ny, na co zwracamy uwagę amatorek ta- 
2,808 rs. 60 kop. nich dywanów. 

Tamże odbędzie się tegoż dńia licytacya| (—) Straż ogniowa ochotnicza potrzebuje 
ina budowę 496 sażeni szosy na trakcie | koniecznie koni, najmowanie za każdym rą- 
|lódzko-poddębickim pierwszego rzędu, po-|zem koni dorożkarskich. kosztuje dużo i nie 
między mostami N. 9 i 19 w powiecie | zapewnia śpiesznego przybycia straży na 
łódzkim od sumy 3,942 1s. 93 kop. miejsce pożaru, jak o tem już niejednokro- 

D. 22 b. m. w osadzie Wiączyn w po-jtnie wspominaliśmy. Zarząd straży powi- 
wiecie ł4ódzkiia odbędzie się licytacya najnienby co do tego zrobić szczegółowy ra- 
drzewo budowlane, przeznaczone z lasów jchunek i ogłosić go w dziennikach miej- 
rządowych na budowę szkoły w Pruszko- | scowych. pojmujemy doskonale, iż obecny 
wie a niezużytkowane w zupełności. Drze-istan finansów straży nie daje możności na 
wo to oceniono na 39 rs. 64 kop. (zakup takiej ilości koni, aby można się by- 

W rządzie gubernialnym piotrkowskim |ło obywać bez najmowania koni dorożkar- 
d. 8 b. m. odbędzie się lictacya przez de- skich, sądzimy jednak, iż należałoby ko- 
klaracye opieczętowane na budowę 32 mo- | niecznie jaknajprędzej nabyć choć po je- 
stów na traktach w pow. łódzkim od sumy; dnym koniu dla każdego z oddziałów stra- 
4,673 rs. 26 kop. Wadyum wymagana | ży, aby w razie wybuchu pożaru jeden ze 
wynosi dziesiątą część sumy licytacyjnej, |strażaków natychmiast konno udawał się 

(—) Kasa oszczędności powstanie z d. 25 |na miejsce dla sprawdzenia, czy” potrzebną 
b. m. przy oddziale łódzkim banku pań-|jest pomoc innych oddziałów, czy też od- 
stwa. Przyjmować ona będzie wkłady od | dzial, w którego rewirze wybuchnął pożar 
25 kop. do 50 rs. na razjeden. Od wkła-|da sobie radę. W ten sposób uniknęłoby 
dów nie stanowiących 1,000 rs. liczyć się |się nieraz niepotrzebnego wyruszania kilku 
Ibędzie procent (po 4 proc. na rok, za cał- oddziałów straży na miejsce pożaru. Na ku- 


obraz serwisu, zupełnie skompletowanego i 
znajdującego się w moich rękach. W koń- 
eu popadłem w jakiś cichy smutek, a mój 
gabinet, który do dziś dnia zdawał mi się 
bardzo n 


do przekonania, że dwie nasze rodziny by- 
ły kiedyś ścisłemi węzłami z sobą połą- 
czone. i l 

Po tem miłem odkryciu, ośmieliłem się 
dąć zlekka do zrozumienia mis Crofton, 


apełnionym, teraz przedstawiał się | 


nie raniony w pierś padł w niespełna pół 
godziny; Wartość konia wynosi przeszło 
600 rs. Szczęśliwym trafem nikt z prze- 
chodzących osób nie poniósł szwanku przy 
tym wypadku. 

(—) Koncert p. Józefa Karesza, teno- 
ra; pani Mahrburg-Pawłowskiej, pianistki i 
p. Pawłowskiego, wiolonczelisty, zapowie- 
dziany na niedzielę, zainteresował tutejsze 
koła muzyczne, przeto spodziewać się mo- 
źna, że pomimo ciągłych widowisk amator- 
skich i zabaw karnawałowych, sala teatru 
Victoria zapełni się w niedzielę. Bogaty 
program koncertu „przedstawia się zajmu- 
jąco: 1) Arya z „Zydówki” — Halevy, 2) 
Romans i Wale Rubinsteina na fortepian, 
3) Andante A. Cappriccio na wiolonczelę, 
4) „Kołysanka” i „Tyś zdradziła”, Kare- 
sz — wykona kompozytor, 5) Trio, 6) 
Arya z Otella — Rossini, 7) Rapsodya 
Liszta, na fortepian, 8) „Lac di Commo” 
i „Idylla,“ na wielonczelę, 9) Barkarola, 
Gounoda i „Luba czy pomnisz,* Kleczyń- 
skiego, 10) Trio, E SA | 


IRRONIRA 
KRAJOWA I ZAGRANICZNA. 


— Tomaszów Rawski (Korespondencya 
„Dziennika: Łódzkiego”). Wobec dochodzą- 
cych nas z różnych stron kraju a szczegól- 
niej z Warszawy, narzekań na ogólny za- 
| stój w przemyśle i kupiectwie, niby dyso- 
‘nans brzmieć będzie nasza dzisiejsza wia- 


„domość, że w Tomaszowie nastały świetne 


„odwiedziny, przytem pozwoliła mi znowu 0- 
, bejrzeć porcelanę. : 

| Musiałem być chyba bardzo nudnym `to- 
arzyszem, gdyż mechanicznie tylko odpo: 
wiadałem na jej szczebiotanie, mając cią- 


W 


jak bardzo pragnąłbym posiadać porcelanę; 
lecz gdy na to nie zwróciła uwagi, zapy” 
tałem się jej wprost, czyby nie chciała od- 
stąpić mi serwisu za cenę, którą sama na- 
znaczy. Stało się to, co Wharton: prze- 
powiedział, Dobra lady na tym punkcie 
była nieporuszoną i będąc na pozór tak 
blizko upragnionych przedmiotów, że mo% 


byłem od nich tak oddalony, jak od wrót 
nieba. 
Niema co jednak rozpoczać, trzeba tyl- 


głem je dłonią schwycić, w gruncie jednak 


moim oczom jako „pustkowie. |gle oczy wlepione w ośm filiżanek, spode- 
Zidaje mi się, że noc całą marzyłem o!czki, dzbanuszek i koszyczki. Miss Orof- 

Miss Crofton i jej porcelanie. Sen, który | ton podchwyciła widocznie bieg moich my- 

skleił moje powieki, rozwiał także moją! śl, gdyż odezwała się. 

uczciwość. Ukradłem porcelanę i poukry-| — To na nie się nie przyda, Mr. Hea- 

wałem ją w różnych miejscach. Dla bez-|dley, nie sprzedam panu serwisu zanadto 

pieczeństwa zakopałem ją w ziemię; ale jestem do niego przywiązaną abym go mo- 

ośm filiżanek, jak żywe, co chwila wyska- |gła oddać. 7 | 

kiwały z pod ziemi, Podczas, gdy to mówiła 

A Dla miłosci porcelany popełniłem zbro- błysła mi w głowie... pokazać jej czajnik 
nię. cukiernicę i resztę filiżanek i spodków, ð 


pewna myśl za- 


ko zręcznie działać—myślałem sobie. Z cza- 
sem muszę ; posiąść porcelanę—dobrym lub 
złym sposobem. Muszę się czem przypo- 
dobać starej pannie, będę się starał o jej 
względy; może też uda mi się wyświadczyć 
jej jaką przysługę a wtedy serce jej, poru- 
szone wdzięcznością, skłoni się ku moim 
prośbom. - l | 
„Na dziś nie miałem już tu nie do czy- 
nienia; pożegnałem więc moją nową zna- 
jomość, prosząc o pozwolenie odwiedzenia 
jej od czasu do czasu. 

— Bardzo mi będzie miło widzieć pan 
u siebie, sir Headley—-powiedziała.—Iecz 
uprzedzam pana i proszę, abyśmy już 
nigdy nie rozpoczynali targu o moją por- 
eelanę. . 


Wracąłem do domu bardzo chmurny i|swej wyobraźni, zapełnioną -nie zostanie 
przez resztę dnia filiżanki, dzbanuszek doj — Nie sądź pan, że żartuję —— bynaj- 


mieka, koszyczki i spodeczki tańcowały 
bezprzestannie w mojej wyobraźni. Blizko 
godzinę przesiedziałem przed częścią ser- 
wisu, będącą w mojem posiadaniu. Jakże 
on teraz nędznie się wydawał, Wyjąłem 
wszystkie sztuki z pudełka i poprzekłada- 
łem je inaczej, zostawiając miejsca na bra- 
kujące części, W myśli malowałem sobie 


mniej. Łaknąłem i pragnąłem tej porce- 
lany i wiedziałem na pewno, że najgłębsze 
moje marzenią się urzeczywistnią, jeśli.ona 
mnie nie zawiedzie, a 

— Po kilku dniach pomyślałem sobie, że 
wypadałoby się znowu zgłosić do Miss 
Croiton.. Przyjęła mnie ona bardzo uprzej- 


mie, mówiąc, 


asumaa arema mina mn e e: 
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że jej pochlebiają, moje rychłe! skuteczniejszem 


Rozmyślnie zamordowałem nieszczęśliwą | sierocon prz i 
starą pannę, a narzędzia, które posłużył, dE BA 
mi do tego ohydnego czynu, schowałem 
do kuferka. Później usłyszałam krzyk i 
wrzawę; byłem Ścigany, a nie miałem od- 
wagi uciekać; w końcu stkłukłem te deli- 
kaine rzeczy, dla których narażałem swe 
życie. Byłem tego przekonania, że stokroć 
lepiej byłoby zawisnąć na szubienicy, ani- 
żeli widzieć te drogocenne naczynia w ka- 
wałkach. Pomimo to jednak, gdy dzionek 
zaświtał i przekonałem się, że to był tylko 
sen, mój stan wewnętrzny nie o wiele był 
lepszy. Nie mogłem znieść widoku mego 
muzeum. Czegoś tam brakło i czułem, że 
nie doznam żadnej przyjemności w poprze- 
dniem zajęciu się zbieraniem starożytno- 


z 


ści, dopóki próżnia, którą wytworzyłem w 


jąc przykrość 
rzekłem: 
Ja tylko podziwiam; nie więcej, Miss 
Crofton. Ale, jakże byłbym szczęśliwy, 
gdyby pani chciała obejrzeć moją małą ko- 
lekcyę. Jeżeli się pani zgodzi, to w ta- 
oe razie przyślę jutro po panią mój po- 
Przyjęła moje zaproszenie i dnia nastę- 
pnego przybyła do mnie. Postarałem się 
o przygotowanie skromnego posiłku, złożo- 
|nego z ulubionych przez starą padnę przy- 
A a następnie po gawędce zaprowa- 
1 em ją do pokoju, w którym zamknięte 
S y moje skarby. Wszystkie szkatułki 
yły otwarte, z wyjątkiem jednej, którą 
przykryłem czarną krepą. Kiedy już obej- 
PAR Zawartość wszystkich, przyprowadzi- 
tem jg do tej ostatniej i w sposób trochę 
Teee z bijącem sercem, zerwałem we- 
SĘ: odkryłem: czajnik, cukiernicę, filiżan- 
se Z: najs ładające „przepysznie lecz 
ih ARE wem miejsc pustych w 
- Nic uie powiedzi 
me odwołanie 


przymuszónym uśmiechem, 


| 


ziaąłem, myśląc, że to nie. 
się do jej lepszych uczuć, 
będzie od słów. W mgnie- 
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czasy. 
pism, jakoby w Tomaszowie panował taki 
brak roboty, że przemysłowcy gwoli zatru- 
dnienia swoich robotników, przędą dla zgie- 
rzan, na której to operacyi ustępując 3 k. 
na funcie od ceny pobieranej przez przę- 
dzalnie łódzkie, mało co zarabiają. Otóż 
wieści te należy o tyle sprostować, że wszyst- 
kie rozprzedały zapasy gotowego towaru a 
przybywający obecnie liczni kupcy, muszą 
dopiero stalować dla siebie towary podług 
próbek. Przędzalnie tutejsze są tak zaję- 
te, że prawie wszystkie są w ruchu do pół- 
nocy 1 zapłatę za przędzenie uiszczają mniej- 
si fabrykanci gotówką z góry, czego dawno 
już (0d 1878 r.) nie praktykowano. Zwy- 
kle przędzalnie regulowały rachunki ze swy- 
mi klientami co kwartał i to z dołu! Nie 
wydaje się. zatem nam prawdopodobnem, 
aby przędzalnie miejscowe, wobec nawału 
zamówień ze strony tutejszych przemysłow- 
ców, miały sobie zaprzątać warsztaty robo- 
tą zamiejską, stosunkowo niepopła*niejszą. 

Ponieważ tomaszowianie z powodu do- 
brych, jak powyżej wykazaliśmy, ezasów, do- 
Być zarabiają, używają karnawału. 

« Dnia 16 z. m. odbył się tu koncert za 
staraniem pana Jureniewa, dyrektora od- 
działu banku państwa, z fprzeznaczeniem 
czystego dochodu na budowę szpitala, któ- 
rego nie posiadamy wcale. 

_ W_-koncercie brali udział: pan Pasynskij, 
uczeń petersburskiego konserwatoryum, ba- 
rytoD i pani E., która akompaniowała Śpie- 
wakowi bezpłatnie. Program składał się 
z ośmiu „kawałków,” odśpiewanych w ję- 
zyku rosyjskim. 

Ogólny dochód wyniósł rubli 423 i po 
potrąceniu honoraryum artystycznego, wy- 
noszącego rs. 100 i innych niezbędnych 
wydatków, pozostało na czysto na rzecz 
przyszłego szpitala około 270 rs., które zło- 
żone zostały do-kasy banku państwa. 

„Dnia 28 lutego odbyło się tu przedstawie- 
nie amatorskie na korzyść uczniów katolie- 
kich miejscowej szkoły Aleksandryjskiej i bu- 
dować się mającej szkoły katolickiej. Dawa- 
no: „Jesienią” Świderskiego i „Nwieczka 
zgasła” hr. Fredry. Monolog „Na estra- 
dzie* Gawalewicza wypowiedział gładko i 
z werwą. jeden z amatorów. Publiczności 
było aż po brzegi sali i przyznać należy, 
że na żadnem dotychczas przedstawieniu 
(oprócz stażackiego) nie zebrało się tylu 
gości. Mochódu było około 250. rs. a pu- 
„bliczność dobrze się ubawiła, gdyż kome- 
dye były bardzo dobrze przez amatorów o- 
degrane: Widzimy więc, że przy trosze do- 
„brej woli można wiele dobrego zdziałać. 
Byłoby do życzenia, aby powodzenie osią- 
gnięte służyło za bodziec i innym amato- 
rom różnej sztuki, których nam tu nie brak 
do wystąpień publicznych na cele dobro- 
czynne, byłoby to do życzenia tak w inte- 
resie dobra ogółu miejscowego jak i Życia 
towarzyskiego, bardzo w naszem mieście 
nuduego. Warto pomyśleć o tem. Dla ści- 
słości dodam jeszcze, że bilety na koncert 
kosztowały rs. 5, 3 i 2 a były imienne, 
tak, że nie można było ich odstępować dru- 
giej osobie. Audytoryum tworzyło rodzaj 
dobranego asamblu przez inicyatora zaba- 
niu oka poznała cały mój plan i zaczęła 
się głośno śmiać, w końcu, zapanowawszy 
nad swą wesołością, rzekła: l 

— Tak, Mr. Headley — to takie jest 
znączenie pańskiej gościnności; czy pan są- 
dziłeś, że zapłacę swoją porcelaną za pań- 
ski obiad?  -- . 
| Zaprzeczyłem temu, mówiąc, że popro- 
stu chciałem tylko dać jej lekko do zrozu- 
mienia, jak bardzo pragnę posiadać pozo- 
stałość tego serwisu, a następnie zupełnie 
seryo, przyznałem się do tego, że zapełnie- 
nie pustych miejsc w ekranie, niezbędne 
jest dla mego szczęścia i spokoju. 

Wszystkie jednak prośby były daremne 
i ośm filiżanek, wraz ze spodkami, dzba- 
nuszek, oraz dwa koszyczki, były również 
daleko odemnie, jak pierwej. 

W: końcu wyrzekła stanowczo: =. 

— Jeżeli już tak ta porcelana ujarzmiła 
pana — to obiecuję przekazać ją panu te- 
stamentem, AE 
. — I będę może na nią jakie dwadzie- 
ścia lat czekał — odparłem cierpko, zapo- 
minając w swem zmartwieniu nie tylko o 
względach grzeczności, ale nawet o braku 
życzliwości, jaki jej tym sposobem wyra- 
ziłem,. 5 

— Mam nadzieję, że znacznie dłużej 
pan poczekasz — odrzekła — ale, jeżeli 
to pana wprawia w taki niepokój, to cze- 
mużby pan nie miał przysłać swojej por- 
„elany do mnie” Oglądałbyś ją w kom- 
plecie tyle razy, ile tylko miałbyś ochotę, 
A przytem i ja prawdopodobnie korzysta- 
abym częściej z przyjemności pańskiego to- 
warzystwa. | ! 

Ale ten projekt wcale mi się nie uśmie- 
chał; widząc, że mój pomysł nie osiągnął 
Żadnego skutku, zmuszony byłem gościa 
mego odprowadzić do domu, w niezbyt słod- 
kim. humorze. =D ; , 
© Tydzień minął; lecz pomimo usilnych 
starań nie mogłem sobie wybić z głowy 


Mylne są doniesienia niektórych | wy wyczerpanego. 
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| tańce. Tańczono ochoczo do 4 z rana. 


Mówią tu o mającym się urządzić jesz- 


cze w ciągu bieżących zapust balu obywa- 


telskim. Jul. Bog. Hopfenstandt. 
TELEGRAMY. 
Petersburg, 3 marca.  „Peterburgzkija 


Wied.” piszą: Gdy fabrykanci cukru do- 
wiedzieli się, iż celem uniknięcia przesile- 
nia w przemyśle cukrowyra, między innemi 
środkami zaradczemi ma być ograniczony 
rozmiar dzisiejszej produkcyi cukru przez 
zmniejszenie uprawy buraków w każdej fa- 
bryce, a to stosownie do wysiewu lat osta- 
tnich, tudzież da pozostałych nadwyżek po 
nad wewnętrzną konsumcyę Rosyi, zwrócili 
się przedstawiciele ich do ministeryum fi- 
nańsów z przedstawieniem, że środki takie 
stanęłyby na przeszkodzie dalszemu po- 
myślnemu rozwojowi cukrownictwa i mo» 
głyby wywołać znaczne podniesienie się 
cen cukru. Sądzą oni, że zamiast tego po- 
trzebnem byłoby wyczerpujące i wczesne 
ogłaszanie materyału statystycznego o prze- 
myśle i handlu cukrowym ‘ze strony naczel- 
ników akcyzy i urzędów cłowych. Równo- 
cześnie projektowanem jest, ażeby w razie 
sprawdzenia, iż produkcya cukru przekra- 
cza stwierdzoną w poprzednich latach po- 
trzebę wewnętrznej konsumcyi, ministeryum 
finansów przeznaczyło nadwyżkę produktu 
do wywozu za granicę w ilościach procen-- 
tualnych, odpowiednio wymierzonych dla 
każdej z tych fabryk, które w ostatnim o- 
kresie- produkcyi 
Każda fabryka w ten sposób obowiązaną 
jest do wywozu: przypadającej na nią ilo- 
ści cukru, która przez urząd akcyzy na jej 
dobro wpisaną zostanie. Jeżeli fabryka 
takiej ilości cukru nie wyrobi, opłaca po- 
dwójną akcyzę. "Taki porządek rzeczy. po- 
winiea.trwać przez lat pięć, a wypowiedze- 
nie tegoż nastąpić powinno na rok przed 
upływem pięcioletniego „o kresu. SE 
Petersburg, 3 marca. Dla rozpatrzenia 
uchwał zjazdu cukrowarów utworzoną Zo- 
stała osobna komisya, pod przewodnictwem 
towarzysza ministra finansów, Nikołajewa. 
W komisyi tej zasiadać będzie czterech de- 
legatów zjazdu, a mianowicie: hr. Bobryń- 
skij, hr, Czacki, ks. Dołgorukow i p. J. 
G. Bloch. i 
Paryż, 3-gọ marca. W Decazeville sze- 
rzy się požar w kopalniach. Deputowany 
Basly udał się na miejsce katastrofy. 
Konstantynopol, 3 marca. W tutejszych 
kołach dyplomatycznych panuje przekona- 


| nieszczęsnej: porcelany, ani też poddać się 


konieczności. 


rywki. | 
Pogoda była prześliczna; spotkałem kil- 
ku dobrych znajomych, a w dodatku uda- 
ło mi się wynaleźć jeden czy teź dwa me- 
dale Widgwooda, o miękkiej, ślizkiej w do- 
tknięciu powierzchni, tak trafnie porówny- 


wanej przez Gladstone'a z miękkością cia-, 


ła dziecka. To mnie nadzwyczajnie urado- 
wało.i pokrzepiło, po paru dniach nawet 
zaczynałem myśleć, że z czasem może za- 
panują nad niedorzecznem pragnieniem te- 
go, Go nie może być nigdy moją własno- 
ścią. Lecz kiedy już sobie w duchu win- 
szowałem powrotu do zmysłów, miałem pe- 
wnej nocy sen tak straszny, że znowuż po- 
padłem w poprzedni nienormalny „Stan u- 
mysłu. Śniło mi się, że służąca Miss Orof- 
ton, dziewczyna z czerwonemi policzkami i 
i grubemi rękoma, upuściła serwis na zie- 
mię i stłukła dwie filiżanki. akc 

. Widziałem to na własne oczy i widok 
ten sprawiał mi tortury konania. Nastę- 
pnie, aby pogorszyć Jeszcze sytuacyę, śniło 
mi się, że pozbierawszy drogocenne szcząt 
ki w kosz od Śmieci, niosła je z zamiarem 
wyrzucenia na dwór. Po przebudzeniu się 
poczułem wielką ulgę, lecz tego samego 
| dnia, pośpieszyłem napowrót do miasta. Nie 
mogłem znieść dłużej trwogi i niepewności 
i czułem, że nie cofnę się teraz przed ża- 
dną ofiarą, byleby tylko posiąść porcelanę, 
to też nie Śmiej się pan ze mnie, postano- 
wiłem niezwłocznie prosić Miss. Crofton, 
aby została panią Headley; takim sposo- 
bem dzień naszego ślubu, połączyłby tak- 
lze w jedną całość rozpierzchie części ser- 
į wisu. i ; 
| (Dokońezenie nastąpi). 


Po koncercie nastąpiły 
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cukrowej były czynne. | 


ZKI 


; > 


dłużej zgodnie wyrażonej woli mocarstw, 
zwłaszcza po zawarciu pokoju pomiędzy 
Serbią i Bułgaryą. 

- Konstantynopol, 3 marca. Z Berlina tele- 
grafują, iż ks. Bismark zapytywał posła 
tureckiego Tewfika beja, czy prawdą jest 
że W. Porta odprzedała Anglii wyspę Kre- 
tę. Kanclerz dodał, iż ustąpienie tej wy- 
spy zniechęciłoby kilka mocarstw do Tur- 
cyi. 'Tewfik bej zaprzeczył kategorycznie 
tym pogłoskom, oświadczając, iż są one 
zupełnie nieuzasadnione. 

Bukareszt 3 marca. Traktat pokojowy 
między Serbią i Bułgaryą został dziś pod- 
pisany. q 
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OSTATNIE WIADOMOSCI HANDLOWE, 


Berlin 3 marca. Wiadomość o przymie- 
rzu pokojowem pomiędzy Serbią i Bulga- 
ryą, zawartem obecnie, oddziałała wzmacnia- 
jąco na wszystkie gełdy. Tutaj rozpoczęto 
dziś czynnosci w dobrem usposobieniu, kur- 
sy większej części papierów spekulacyjnych 
zajęły poziom wyższy. Austryacki zakład 
kredytowy ma przystąpić do nowych wiel- 
kich operacyj finansowych; wobec tego na- 
bywano akcye kredytowe, których kursy 
poszły w górę; pokrycia oddziaływały tak- 
że wzmacniająco. Wielkie zainteresowanie 
wzbudzały dziś udziały dyskontowo koman- 
dytowe, których kursy podniosły się skut- 
kiem znacznych zakupów. Na targu zagra- 
nicznych papierów państwowych zwyżka ro- 
biła dalsze postępy. Pożyczki rosyjskie 
były bardzo poszukiwane po kursach wyż- 
szych. Także renta złota miała popyt do- 
bry. Giełdę zbożową odwilż usposobiła 
ospale; notowania pszenicy i żyta na dos- 
tawę w lecie i w jesieni obniżono 01 m. 

Peterąpurg 1 marsa, Wykaz banku państwa z d. 
1 marca. Stan kasy 130,353,687 (przyb. 1,210,841), 
weksle zdyskontowaue 21,290,386 rprzyb. 52,826), za- 
liczki na towary 8,800 (bez zmiany), zaliczki na 
papiery publiczne 2,597,387 (przyb. 29,080); za- 
ticzki na akcye i oblig. 12,548,949 (przyb. 29,685); ra- 
chunek bieżący ministeryum finansów 46,663,9i6 
(ubyło 116,806); inre rachunki bieżące 75,028,472 
(przyb. 823,992); zastawy oprocentowane 26,836,873 
(abyło i 156,669). 

Berlin 2 marca. Wykaz banku państwa z d 27 
lutego (w tysiącach marek). Stan czynny: zapas 
metaliczny 699,826 (ubyło, 4,463); zapas biletów 
kasy państwa 20,507 (ubyło 1,219); noty innych 
banków 14,120 (przyb. 3,284); weksle 349,992 (przyb. 
6,196), żądania . lombard 39,069 (przyb. 1,837); 
efekty 43,889 (przyb. 22,762); inne aktywa 26,175 
(przybą 31). Stan bierny: kapitał zakładowy 
-120,000 (bez zmiany); rezerwa 21,356 (bez zmiany), 
noty w obiegu 705,178 (przyb. 25,215), inne zobo- 
wiązania 335,295 (przyb. 3,218), inne pasywa 248 
(ubyło 18). | SG 

Wiedeń 2 marca. Wykaz banku państwa z 
dnia 27 lutego (w tysiącach guldenów). Noty w 
obiegu 345,400 (przyb. 7,000); zapas metaliczny w 
srebrze 131,100 (przyb. 300), w złocie 63,900 
(bez zmiany); welisle płatne w złocie 15,600 (ubyło 
.80u); portfel 116,700 (przyb. 7,400); lombardy 
22,100 (bez zmiany); pożyczki zahypotekowane 90,200 
(bez zmiany); listy zastawne w obiegu 82,900 (przyb. 
100). 

Petersburg, 2 marca. Weksle na londyn 233, 
na Hamburg 202!ję, na Amsterdam ——,! na Pa- 
ryż 2493],: |, imperyały 8.28, rosyjska pramiowa 
pożyczka I-ej amisyi 250'/,, takeż LI em, 222, ro- 
syjska poż. z r.1873 1564/,, II pożyczka wschodnia 
1001/5, IIE poż. wschodnia 1007/s; 6 reuta złota 
181'jp, 50/0 listy zast. ziemsk. 153, akcye rosyjsk. 
wiel. D. 2%. 258, kolei kursko-kijowskiej 354'/,, 
petersburski bank dyskontowy 648, warszawski 
bank dyskontowy 310, rosyjski bank dla haadla 
zagr. 8348, dyskonto prywatne 4'/, 0. f 

Berlin, Ə marca. Bilety banku rosyjskiego 
201.85; EV/, listy zastawne 63.10, 40, listy likwida- 
„cyjne 67.25, 5°j} pożyczka wschodaię II em. 63.10, 
ill emisyi 68.10, 40/, pożyczka z 1880 r. 87.80, 5Y, 
listy zastawne rosyjskie 95.75, kupony celna 32240, 
50/, pożyczka premiowa z 1864 roku 145.00, tekak z 
1866 r. 139.00; akcye banku handlowego 84.00, dy- 
skontowego 73.00, dr. żel. warsz. wied. 247.40; ak- 
cyo kredytowa austryack1e432.00, najnowsza pożyczka 
rosyjska 100.00, 60/, renta rosyjska 113.40, dyskónto 
39/,, prywatne. Lja °. 

Londyn, 3 marca w polndnia. Konsola 1013/46, 
pruskie 40), koneole 104, turac. konw. 163/,, rosyj- 
ska poż. a 1873 r.-997/,; Sh renta złote wog. 
83!/,, egipska 6835, banku ottomańskiego I1H/;g. 
lombardy 10'3j44, akcys kanału. suezkiego $6, 
moen3. 


Warszawa, 3 marca. Targ na placu Wiżtkowskie- 
go. Pszenica sm. i ord. ————, pstra i dohra 
—, biała 530—545, wyborowa 570—625; żyto 
wyborowe 400 — 430, średnie ————, wadli- 
we ——-—; jęczmieb 214-0rzęd.39U0—435, owies 330 
—360, gryka ————-, rzepik letni ——-— „zimowy 
——, rzepąkraps zim. ——, groch polny ——630, 
gqukr. —-—=——, [RBOJA m=—=—— ZA korzet; Kasza ja- 
glana —, jęczmienna ——, grycz. gruba — za pud. 
Dowióziono pszeuicy 5900, żyta 800, jęczmienia —, 
owsa 300, grochu polnego — korey. 

Warszawa, 3 marca. (kowita 780), z akcyzą po k. 
90. Stosunek garnea do wiadra 100—83071/,. Hurt. 
skład za wiadro kop. 7995—804!, za garo. 260— 
261'h. Szyuki za wiadro kop.8115—8163% za garniso 
kopiejek 264—92651/, (z dod. na wyschn. 29/9). 

Petersburg, 2 marca. diój w m.45.00, na sier. 44,50. 
Pszenica w m. 12.25. Żyto w m. 7.30. Owies w m. 
5.75. Konopie w m4.4:50 Siemie iuiane w m. 17.60; 
mróz. | 

Berlin, 3 marca. Targ zbożowy. Pszenica 
słabo, w miejscu 140 — 162, na mr. —, na 
kw. mj.158/,, na raj. cz. 1553/,, na cz. ip. 158'/,, na 


| 
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lp. sier. —-, na wrz, paź. 168'/,. Żyło ospale, w m.| 


136—137, na mr .—, na mr. kw. —, na kw. mj. 
137, na mj. cz. 138, na ez lp. 130, na ip. 
sier.1391/,, na sier. wrz.—, na wrz.paź, 141. fęczmień 
w m. 12—175, Owies spokojnie, w m. 123—160, na 
mr. ——, na kw.mj, 126'fję,na mj, cz. 1329, na cz. 
lp. 131'4, na Ip. sier. —, na sier. wrz, —, ua wrz. 

aż. —. Groch warzel. 150-200, pastewny 180—140, 
Olej miany w m.—, rzepakowy w m. b, bocz. 43.5, 
OQkowita,:w m, bez beoz. 20.5, 


Szczecin, 3 marca. Pszeniea ospale, w miejscu 
83—153, na kw. mj. 155.50, na wrz. paź. 165.00. Zyta 
ospale, w m. 122—130, na kw.mj, 18300, na wrz. 
paź 137 50.Olej rzepakowy bez ruchu, na kw.mj. 44.00, 
na wrz. paź. 45.70. Spirytus; ospale, w m. 3580, 
na kw. mj. 3680, ua cz. lp. 38.50, na lp. sier. 
39.00. Olej skalny ociony w m. 12.10. 

- Gdańsk 2 marca. Pszenica w miejscu ospale, 
Obrót 150 tonn, Pstra ijasna 138—144, jasno pstre 
142—149, wysoko pstra i szklista 150—156, , na 
kw. mj. tranz. 136.50, na cz. Ip. tranz. 140.00. Żyto 
bez zmiany, w miejscu krajowe 120 ¢%. 122—123, 
polskie i rosyjskie tranzyt. 97—98, ne kw. mj. 
trauzyt. 993.50, na cz. lp. tranz. 103. Jęczmień 
drobny 110, duży 118—120. Owies 116. Groch w m. 
183. Spirytus 10,000 litr. ù w m. 35.26. 

Królewiec 2 marca. Targ zbożowy. Pszenica 
mocno. Żyto wyżej, w m. (120 f 2000 funt. 
cłow.) 126.25. Jęczmień cicho. Owies bez zmiany, 
w miejscu 2000 f. et. 124.00. Groch biały (2000 f. et.) 
130.00. Spirytus 100 litr. 100% w m. 36, na 
wiosnę 37.25, na sierp. 40.25; mróz. 

Londyn, 2 marca.:  Cakier Havana Nr. 12 nomi- 
nalnie-14, cukier burakowy 13!j,, słabiej.  Centry- 
fugalny Cuba 143;,, 

Londyn. 2 marca. Na wybrzeżu ofiarowano dziś 
3 ładanki pszenicy; zimno. l 

Glazgów, 3 marca. Surowiec. Mixed numbers 
warrants 39 sz. 1!/, p. ; 

Glazgów, 2 marca. Surowca wywieziono w 
tygodniu ubiegłym 7,700 t., w odpowiednim ozasie 
roku przeszłego 7,500 t. | 

Liverpool 2 marca. Sprawozdanie początkowe 
Przypaszczalny obróć 3,000 bel; zwyżkowo. Dziónny 
dowóz 16,000 bel. 

Liverpool, 2 marca Sprawozdanie końcowe, Obróż 
10,000 bel, z tego naspeltulacyę tr wywóz 500 bel. 
Amerykańska droższa o !|g p. Suraty spokojnie, 
Middling amerykańska -na mr, kw. 43/,, na paź. 
list. 455], p. 

Manchester. 2 marca. Water 12 Taylor 64/,, 
Water 30 Taylor 8Y, Water 20 Leigh 7'/,, Water 
80 Clayton 73/,, Mock 32 Brooke 75/,, Mule 40 Ma- 
yoli 8, Medio 40 Wilkinson 91/;, Warpcops 52 
Lees 7!/,, Warpcops 36 Rowland 75g, Double 40 
Weston 85/, Double 60 zwykły g. Liti, 32“ 116 
yds 16X16 grey tkaniny z 32/46 168, sta:ó. | 

New-York, 2- marca. Bawełna 87, w N. Or- 
leanie 35/4, Qlej skalny rafinowany -700%/, Abel Test 
Tl, w Filadelfii 71/,. Surowy olej skalny 61/,. Certy- 
fkaty.pipe line 795 e. Mąka 3 d. 25 e. Czer- 
wona pszenica ozima w miejscu 93!/, 0., na mr. 
G3'jg ©, Da kw. 94i ©, na raj. 95'], e. Kukury- 
dza (nowa) 49.  Cakier (fair refining Muscovad25) 
4.97!);. Kawa (fair Rio) 6.35. Łój (Wilcox) 6.55. 
Słonina 6. Fracht zbożowy 2!/,. AR 

Jawne zapasy pszenicy 52,150,000 busz., kuku- 
rydzy 11,504,000 buszli. Pszenicy wywieziono w 
tygodniu ubiegłym z portów atlantyckich. Sta- 
nów Zjednoczonych do Wielkiej Brytanii 18,000, 
do Francyi 3,030, do innych portów lądu stałe- 
go 25000, z Kalifornii i Oregonu do Wielkiej 
Brytanii 140,000, do innych portów lądu stałe- 
go —— kwr. i 


n A 


KIEJ. 


— 8 (20) kwietnia w kancelaryi hypotecznej 
miasta Łodzi, na sprzedaż nieruchomości w mie- 
ście Kodzi przy ulicy Zawadzkiej pod Nr. 445, od 
sumy 18,000 ra. 


LICYTACYE W GUBERNI PIOTRKOWS 


FELE 


RAMY GLELDÓWE. 
i Z dmia 3 Zdnia 4 


Gielda Warszawska. 
Żgġdano z końcem gieldy. 
Za walsłg krótkoterminowa 


Dyszonto 2 


na Berlin za 100 mr. . . . 49.67!/, 49.56 
„ Loadyn, 1 B...’ 10.11 ; 10.08 
„ Paryż „100 fr. . 40.40 ; 40.30 
„ Wiedeń „ 100 4. . . 80.55 j 80 20 
Za papiery państwowe: | 
Listy Likwid. itr. Pol. duże. 30.75 | 90.90 
Ros. Poż. Wschodnia . 19050 ; 109.80 
Liaty Zas. Ziem. z 6$r Ser I 9990 | 100.— 
4 w —» Ser. IE dolIV 99.90 |100— 
Listy Zast. M. Wuraz. Jer f 97.-— | 97,— 
A on M „ 9560 i 95.75 
a S „ "IL 94.75 | 94.30 
wom | go. m IY | 9440 | 94.50 
Listy Zsst. M. Godzi ger. ( 938.— | 93.— 
n DJ 3 » H 92.— 92 — 
non » „ HH 91.75 91.75 
Gielda Berlińska. 
Banknoty rosyjskie zaraz . 201.85 | 202.40 
s s na dost. 201.75 | 202.50 
Weksle na Warszawę kr. . 201.65 | 202.30 
5 Patersbnrg kr. . | 201.25 ; 201.93 
H ao .|200.25 ` 201.— 
r Londyn kr. 20.40 20.411 
ka A dŁ . .| 2034 | 20:841 
h Wiedeń kr. 161.80 |. 161.85 
Dyskoato prywatna 1", | IA 
"Giełda Londyńska. 
Weksle na Pelarsbarg . 231/3 | 281/, 


DZIENNA STATYSTYKA ŁUDNOŚCIŁ. 


Mafżeńsiwa zawarte w dniu 3 marca: 

w parafii kałol.5, amianowicie: Antoni Pcezalki z 
Maryanną Elzbietą Anną Malinowską, August Heo- 
pold Triger z Petronelą Ołnbek, Stanisław Rad- 
kowski z Ludwiką Nowakowska, Józef Cichecki z 
Joanną Skurczyńską, Aleksander Mikołaj Fornalski 
z Antoniną Albert. 

W parafii ewang. 1, a mianowicie: Karol August 
Richter z Amalią Wagner, 

Starozakonnych. — 

Zmarli w dmu 8 marca. 

Katslicy: dzieci do lat 16-tu zmurło 5, w tej 
liczbie ehłopeów 3, dziewcząt 2; dorosłych 5, w tej 
liczbie mężczyzn 2, kobiet 3, a mianowicie: 
Stanisław Apoloniusz Nowacki, lat 37, Karol Topol- 
ski, lat 52, Anna Hejman, lat 51, Stefania Banasi- 
kowska, lat 17, Wiktorys Bartoszewicz, lat 58. 

Ewangelicy: dzieci du lat 15-tu zmacło 6, w tej 
liczbie chłopców 4, dziewcząt 1; dorostych—, w tej 
liczbie mężczyzn -, kobiet —, a mianowicie: — 

Starozakonni: dzieci do lat 16-tu zmarło 1, w tej 
„liczbie chłopców —, dziewcząt. 1; dorostych—, w tej 
liczbie - mężczyza—, kobiet—, a mianowicie: — 


LISTA PRZYJEZDNYCH. 


HOTEL MANTEUFEL. W. Degner z Gdańska, 
L. Wenzel z Lipska, Debamburg. z Collongar, 1. 
Gotlschalk z Kasselu, R. Palis z Gdańska, Wieczo- 
rek z Białegostoku, | 


4 DZIENNIK ŁÓDZKI. "Nr. 51. 


a 3 e 
Obwieszczenie. | trzone przynajmniej dwudziestoma podpisami i n a sklepowej lub bufetowej, 
: | : yi nadzorczemu nie później jak na dni piętnaście przed terminem zebra- l 
Dyrekcya towarzystwa kredytowego miasta Lodzi: nia ogólnego, przedstawione będą temuż zebraniu, ło ile wnioski te mioda osoba, 


podaje do powszechnej wiadomości stowarzyszonych, że zwyczajne ogól- 
me zebranie członków rzeczonego towarzystwa odbędzie się w dniu 2 
marca (7 kwietnia) 1886 roku i otwarte zostanie o godzinie 3 po po- 
łudniu w sali zebrań ogólnych, w domu towarzystwa, przy ulicy Śre- 

iei któ i arrai i , > : ś h 
dniej pod N. 427, na które to zebranie śApraszają! 518. Wszyscy sio ogólnego, które beż względu na liczbę przybyłych na zebranie sto-jcyi niniejszego pisma pod literą 


warzyszeni. La è l i >. P do: vraio 

Przedmioty-pod obrady zebrania ogólnego poddać się mające są ka ae zgrane będzie za ważne co do wyżej wymienio- Ą. §, 229-2-1 

następujące: : f | | 7 i f nyc przeć miotów. z | A E w pst , | a E === 
- 1) sprawozdanie dyrakcyi za rok finansowy 1884/5, | oko boa z A Rosi Gki i 233—3—1 00 aBienie, 


Cyxeóamii npucraBb IIeTpokoB- 
ckaro Okpyzuaro Cyna Pmsapą» 


2) projekt do etatu na rok finansowy 1885/6, 
3) 
DyxKEBHT% Ha ocHOBABIA 1030 Or, 


projekt uzupełnienia artykułu 6 warunków licytacyjnych co 
do sprzedaży nieruchomości, 


4) projekt uzupełnienia warunków licytacyjnych,'co do sprzeda- a Estniejąay od lat sta trzynastu i yer. Ipamx. Cyxonp. 0ŐÞABRITETS 

ży nieruchomości, przez dodanie żitykułu 13, DZIENNIK POLITYCZNO-SPOŁECZNO-LITERACKI |qro 24 Wespare (12 Mapra) 1886 
ONE Gryz Pc A „WAZEUEA WARSZAW SELA jro cs 10 uacoBz yrpa Óynerm 
6) wybór jednego zastępcy dyrektora, z dodatkowem pismem tygodniowem p. t: korespondent rolniczy, han-|TPORABATBCA MBAKAMOG HMYUJEGTBO 
1) wybór pięciu członków komitetu nadzorczego. diewy i przemysłowy, wychodzi codzień oprócz świąt, niedziel i dni galo-|HA MBGTE xpaHekid B% mep. Ma- 


Podług $ 12 ustawy towarzystwa, do sali obrad zebrania ogólne-|wych. TREŚĆ PISMA:Artykuły wstępne poświęcone sprawom krajowym i zagranicznym. Õenenb, npuuaxzemayce BANBTEJB- 

go, bez biletu wejścia niki wpuszczonym być nie może; dyrekcya za- REL w agenc yi i winie i agencyi P wia My Mans ua yxoBaersopenie mpe- 
| t GA i i ioj A iśnia p -|z dziedziny objawów życia społecznego, ekonomicznego rozwoju raju, rozwi A : ERA 

tem, jak w w latach PF ednich mialo A: bilety WEJŚCIA TOZ6-|iętwa i t p. — Korespondencye z różnych stron Królestwa Polskiego i Cosar- TOHSIA Temapuxa Msañgeps, cot- 

śle stowarzy szonym przez woźnego, a mianowicie ty my którzy SĘ WY-istwa, korespondencye zagranicone stałe z Krakowa, Lwowa, Galicyi, Pragi, Wie- TOAS H35 KOpOBD, CBAMHeŃ, Ay- 

łącznymi właścicielami nieruchomości obciążonych pożyczkami towa-|dnia, Berlina, Paryża, Rzymu, Londynu it. p. — Folieton poświęcony sprawom ,00BHX% JOC8K% H IOBO3KA, OIĘBHEH- 


rzystwa, jak również, którzy złożyli dowody nabycia nieruchomości od,teatru, muzyce, EE ae pięknych. = Kroniki O ae AREA HOS AAA TOproBS BŁ 165 pyó. 

Sire i * x Ej s A cego Zycia Warszawskiego. — TODIK1I miIesięCZne z aryza 1 PRZ RRS 

z e SOWA: RY po E ERT a ._ |zdania z ruchn książkowego i literackiego w kraju i zagranicą — W felietonie po- T Jox», Pespaza 18 yua 1886 r. 

> OwaTzysz0M posiadający Wspólne nieruc omości, obowiązani SĄ | wieści i nowelle oryginalne i tłómaczone, — Kronika sądowa. — Sprawozdania z ru- 5—1—1 > BY [RKEBAUP. 

złożyć w biurze dyrekcyi piśmienne upoważnienie celem, pozyskania chu handlowego i przemysłowego. Ceny zboża i produktów rolniczych na roz- z 

dla jednego z pośród siebie biletu wejścia, nabywcy zaś nieruchomo-|maitych rynkach Cesarstwa i Królestwa. | | | Ż ubiono o 

Ści winni są złożyć dowody nabycia takowych. Wkrótce rozpoczniemy druk pracy p. te sA... Wese ©... E E 

goi, I f odu 5 „| znakomitej powieściopisarki Elizy Orzeszkowej. kartkę od paszportu, wydaną 

Btowarzyszony, nie życzący sobie uczestniczyć na zebraniu ogól-i _ PÓENUMERATA WYNOSĘ © | i Wiktoryi Hi łodziej w 

nem, moża udzielić pełnomocnictwo do zastąpienia go, ale tylko człen-|W Królestwie Polskie i Cesarstwie rocznie rub, 12, półrocz. r. 6, kwartalnie rub. 8. na- imię E Ixtory t or0dZiEj w 

kowi towarzystwa; po złożenia przesłanych biletów wejścia i pełno-|W Warszawie rocznie rub. 9, pólrocznie rub. 4 kop. 50, kwartalnie rub. 2 kpp. % m. Łodzi. Łaskawy znalazca 

mocnicówa w biurze dyrekcyi, półnomocnik otrzyma nowy bilet z pra-| miesięcznie kop. 76. - |lraczy takową złożyć w magi- 


wem do dwóch głosów Kantor Redakcyi: ulica Długa Nr. 42 (dawniej = AE! a E TI 
l è . : Ło, i - —l— ć im. =d, 
aden ze stowarzyszonych na zebraniu ogólnem więcej niż dwóch R ŻW m 
głosów mieć nie może. ak ACz ME zę dE za R a KO gy ME p ga dE zy gą R eat) P rzechodząc ulicą Piotrkowską zgu 
. . a . . + Ą 1 
Za małoletnich i w ogóle pod opieką zostających członków to-| E me A E AN RBA 19 iono x 


warzystwa, prawo do głosu w miejsce nich służy opiekunom i kura-P $W miesiącu styczniu r, b. otworzyliśmy w mieście tutejszem przy ul. 


torom, którzy po złożeniu w biurze dyrekcyi dowodów sprawowania! NE a taigi «as ; 
opieki lub kurateli, pozyskają bilety wejścia do sali zebrań ogólnych.’ BE" rog Nowego-Rynku i Nowomiejskiej „arab WA CER w torbę 
. Za: stowarzyszone zamężne, mężowie tychże, bez pełnomocnictwa | dom W-go Kamińskiego, obok składu materyałów aptecznych f ipapierową. łaskawy znalazca raczy 


na zebraniu ogólnem uczestniczyć mogą i tymże bilety wejścia. nade- Wigo Lipifskiego - e AWA lege BE . 


mekki =. sKłal wyroków tdbacznych 


Nieruchomości instytutowe, obciążone 'pożyczkami towarzystwa 
pod firma: KOSTYUMY HASKARADOWE 


reprezentowane być mogą na zebraniu ogólnem przez osobę upowa-! 
sa” p i , ł ddo wynajęcia. Cegielniana, dom 
| h J Ę A RPE h 


-Żniong ze strony instytutowej. - | 
«Formularze drukowane na upoważnienia i pełnomocnictwa wy- 

| Richtera, 3 piętro, mieszkania 

|5. 8, od frontu. - 190-6- 


dawane będą zgłaszającym się stowarzyszonym, bezpłatnie w biurze 


b 
) PAWBWEECRWY 


Eleganckie damskie. 


dyrekcyi. | l T i 
© -Bilety wejścia na zebranie ogólne dla stowarzyszonych, na zaa | ` 
dzie upoważnień, pełnomocnictw, oraz dowodów sprawowania opiekij Skład rzeczony zaopatrzyliśmy w znaczny zapas cygar, tyłoni, Ą 
lub kurateli, wydawane będą w biurze dyrekcyi od dnia 17(29) mar-|$ gpapierosów i tabaki, z najcelniejszych fabryk krajowych i rosyj% g 
ca do dnia 24 marca (5 kwietnia) r. b.; składanie dowodów po wyżej: a 
oznaczonym czasie uwzględnianem nie będzie. T 


skich, z któremi zawiązaliśmy bezpośrednie stosunki, posiadamy gh 


ku drównież giłzy do papierosów i karły do gry. sd. mase PRZE 

Drukowane egzemplarze sprawozdania dyrekcyi za rok 1884/5 F š Sorela burtowej detaliczna, Banda dogodne warunkipi Ę RAA Agubiono 
wręczone będą stowarzyszonym w terminie g 65 ustawy towarzystwa |li odpowiedni rabat. Polecając skład nasz łaskawym względom S książeczkę legitymacyjną wydaną 
przepisanym a to lącznie z biletami wejścia i listą stowarzyszonych. sSzanownej Publiczności, pozostajumy z poważaniem kd przez wójta gminy Radogoszcz na 

Przy wejściu do. westibulu przed salą zebrań ogólnych, każdy [gą EZYDPOR BOSEAWELA FE ęj imię Leib Zoller. Łaskawy znalaz- 
stowarzyszony. złoży bilet wejścia, poczem zapisawszy się do listy obe- 82—10—1U JAN POLKOWSEKE. j 4 ca raczy ją zwrócić do magistratu 
cności, która tam otwartą będzie, otrzyma kartki do głosowania, po- EE; NORZE SA m. Łodzi, 228—1-—1 
rządek. dzienny i przepisy porządkowe na zebraniu ogólnem. B jan zę alko x Cge A | 


RZE ANNARRA CA ZIE S EANA EEEE ee 


Ezi 
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GIELDA W AMBSZA WSA d. 3 marca. RUCH POCIĄGÓW KOLEJOWYCH kk l EEGENEN 
m | Dys- Z końcem gie! | A z Łodzi „godzimy i minuty. KIE | E SR 
Wokale an konto | — giełdy Dopełniena tranzakcja odchodzą: | 446] 7180112155] 51251 8[30 W EERERE EEEE 
: żądano | cheiano piao. a Tpraykodzą  plbLDTAJ I a g9 ooe 
Berlin . . «  (166—) | AŁ ter. | 3d | 100 mr. Baj 49.80 5 — > do Koluszek. . .| 546] 880| 155 | 6125| also F | | SFZAGESSSSGA 
oj + + (168%) | kr. ter. | Zd. | 100 me. | ij] 49.671, i = 49 621, 60 571 | „ Skierniewie. .| 708] |. 8,25 147 || GM 
Inne niem. miasta bank. al ter. > d. 100 mr. GUM ROM i = — i on Warszawy Pa gi20 | 540 | 8)38 8 EDO x -Sarons SG GA — 
soa moo r. ter. | 2d. | 100 mr. BI —— 0 ho o o 4945 | „ Piotrkowa . 9,51) doaf ujasz|jsi] M] jl m_% Sa Sa 
Londyn >% > a 2 = 3 BA. 1 2. "8 mme i = kopi 9 Granicy -i 2:25 gi 25 5 8 ĄDx0J AJ a Em 
Ps: EEE 67 a 0 A s a i 10.11 | — 10 101ją 8'ją p» BOBNOWCA 2,46] 8|45 joj% a| SZA CES "a 
aryz. LRC EDG ż * $ e —— ż =~ ia ak Be ae 23 9j4 eea | 
pa l 2 „ „ . | kr ter. |10d. | 100 Fr 8 | 4040 | — 40 328, ATE 22: skal | <ponóglo 513 J 
a T E E 2 mh aw op oe 4,073] e Wiedan: 510 420] E KAMI © |ERECRENEENCE| 
RARE (184: kr. ter. 8 d 100 for 4 8055 ° — | e | %soeławia . . 847| |. lasl dhom, IE koBędAGÓREGERENE 
etersburg. s + + EE s Poen =n I — e | n Kituna. . . .|10,38 8,14 SEE wona 6655584 
- : wj Aa ` Raj) „A NOA = ra rd peł 
: A3 |D i Z końc.gieł EK) ioli ńe. giek n» żleksandrowa | 1/50 8,25 ə „pl ód pod aż aid 
Papiery pañsiw. SE Dopeinione| Z końo.gieżdy Akeye. RB a aż aonn, gieldy » Perlina + «ak 587 8/12 = = > Ś Si 5 -g3 EZM BEI 
(za 100 rs.). Caa OPO żąd. | cho.pl. (zm 100 ra,). m a - | śądano ichc.pi| » + oskwy . AE | 1120 E To p ds èr Agd A E EE 
Obligifkar. Kr. Pola. dsże| 4 | mm | emel m | Akoye D. Z. War.-W.10Gr.| 4 | | 7 j Z2| » + tersburga . 5/15 kaz Ę E E A Hea CESE Bo" Jee 
Listy Likw. Kr. Pols. dużej 4 90 6070; 90.75] ——| x »  W.Byd.500r.| 4 Ria O E SE RR AEK la Bl E REF CKECKE Eko 
o won „o miał å ——| 9050, ——| „5 „o 100r.| 5. —m| maj | » Ba o dk N OAA S8 AAA AA RA, 
Ros. poż. We. I em.1000r.} 4 ~.—{} 100.50, mam] „ . „ Teres. 1000r.| 5 Ale SE, WSE PTE SEA RA sn Gz ZE 3/43 EŃ 8 E 8 a 2 a 
s A a Orj 5 >| 100.50, ——| p = a  d00rj 5 PEE EE EN ESETA aa BRA : | SAS [51 £ S$ ke $ ŻĘ o 
now ono».  jorr| Ë = — HH 10050, ——| „  » Fabr.-Lódzkiej TOIL IZ; n Iwangróda | 612 pag AE 3 $g 3 
» on » Hsn 10000r.j 8 100.354 100.50, —-—| »  „Nadwiślańsk, |y | - mej ——| a zk EP w R BE ES S 8 
mow s 100r] 8 —— į} 100.50, ——i ,, Banku Handlowego |. ] do Łedzi godziny i minuty Aj N = xZ «dB 
ao n- p Hip 10060r.| 5 —=—.—f] 100-50. —.—| w Warszawie 250 r. | PEENE OBDĘc-|| „as : EEEE Hm 3 E Ss aw 
WE 100r| 5 —1—(1 100.50) —.—| . War. Ban. Dys.950n)| © oo przychodzą: | 7] 10101151 £| bl 8( faj 135 E 8 BE 
2 8 9 a» _ UUR a s. 250 w. mięae| BIÓ— — FON aeos Maa 
Ros. Pes Fr-gr.1864 Jem.| 8- © mmj ——| me] y Ben. H. w Kodzi 250r. | — -| —— 325 . | odchodzą | | | | | | moqog| RARA BP 
9 nm, nm,» IBóGliem)| B —.—]| =] ——| a War.Tow.Ub.odognie | E ' z Koluszek . . -.| 6/10) 9 [15 8) 5| 7 | 15 410/35 o uni Sa RS 
Biloty Ban. Pań Ros. 1em] 5 mm mm] mm z wp re. 155 350m, -| J8B | —. „ Jkierniewie . . 7 |45! 1/28 8/54 m spg 2)" 
© s a ow a š =| m—| m—| y War Tow. E.Cukrag)0 | sa i | s Warszawy . |. | 6 11:10 6|45 PÉ 3 GQ 010 OWO = 
soono» Myj Š m] ==] ——| „ Uab Dobrzal. 500r.) g | ==] | me—| , Piotrkowa . d 4.45 12/54] 6 |48 il sneno gz —— 
TOEZNESKTNRASCH NE em | mmo mom] noo,  Józelów dbórjj $ | | RAW EPA . i | 03 8AZY) ha OAD OPD an 
Listy Zastawneiza100r)|] 5 |. mmj ——| — -| p m Czórdk 280r)! $ | T A S -| ,„ Granicy. . . .| 10 40 7120] 1 [15 mg |? D S kaa aaa 
»  »ZKIŚGŚS.LIŁA.| 5 mj] 99.90 meaa! „ ,, HermanówabOr.|| H LĄ mim] i n BOśnowca „ . 4 10 25 7.20/12 50 >j spea gę———— 
no s de p s MB] B 99 86) 98,90, ——| a p Żyszkowic.280r.|| „ | al =f d n Krakowa . . „| 6 08 8 i15 3 apoag |” masa O a — 
p a x + Y A 5 a zanęty, 1d 0 mi ——| » p P 250r. 5 H dak _| amme o F aai n Lwowa. 78 5 322] 10 | -7 Ra bm ras AL 
o s SUAJ 5 —— 50 — —? zęgtocies 2B0r.|| a EJ MARNE: sadni i a ho aw SA 
s 3 o» a MGB] 5 m mm 99.90; — m si W. A Stali 1000r. 2 | ARS) „o że n Wiednia . à e 8 25 N} H0344 |. GA 016 a O O —B 5 
nonoa n małej 6 i] 8990, ——| „Tow. Lilpop, Raa ill © mi „, Wrocławia kt 6 25 e a |IBAGĘ ZE 
w u p SBFINNLAJ| 6 -= maj] 99.90, —— Loewenstein 1909r] ~ | | PE DEE A a i AI =] *zpernog jo L S8 8 DA a 
n aw, „ BEBJ 8 99.804] 93.20, —.—| n Tow: Zakł. Metal. B.|| £ ! | - 3 Aleksandrowa | | J4 351134 | ejas] ___ mic | e IR 
NRD n malej ^ =i) 9990] mm Hanike w War. 1000r. B ! cs PAPA) za Berli ERR 9 20 3/35 5 I saeg ā gg =. 
m no» SeRIYJŁA| 8 | o =t] 9990) ——| , Tow.ZaktGórniczych|| $ | —|, Berlina |, | 1125 9| ja PEPIN] abena o a 
Ró ono m HBJ Š —„—JĘ 9990, —.— Staraolhowickich10B r. m4 80 | a] » Moskwy . . ; - © | ać 
wo n n n małej Š --.— | - 99 96) a „ Low. War. Fab, Mech. 0 66) 1.4 a Petersburga || 5 w JS de ZA % m3 
4.0» » Saya V . |5 9885 80] 97.—; —.— Nars. Rol. 1Odi. 160 r.|| 2 siej rean a j | T lg gdzSka g 8A 
Liety zent. m. Warsz ger. i] 5> =} 97—} —.—| „ Warg, T. Kop. węglai por | > Tomaszowa | | i12 32] 5 94 P A g |ds kiN g Fie Ra 
a ai. 5 —.—| 8560 ——| ” Zakł Huiniezychabor. a.l 975 -| | » Bzina || | | Fasas] 235! | IB] B È [RET aS TARE Bad, 
«9639. » » HY & to m—| 94.75 ——] „ Tow. Zakł. Prz. Baw.| sd e | TI n Kide . . . | 192012! 6 3 CEF EER PREA ER 
RZE j 5 Skus 94.40} m Tk. w dawierciu 2B0r.| e |] 250 os 940 -f 7 Radomia . . | | ; 2 18 1| 4 gu i OO BM GA R BĄ 
59, Obligi m. Warszawy 5 — m4 9250, ——| „tow. Paz, i Łaźni 100r.i 2 = er a _._ lwangrodu SĄ |. p H2 10011115 2 se m A 6 2 
Listy zeat a. Łodzi, I 5 2 sf 992] uda] "a Temler i Szweda RED. a aN | | | | | | EJ 4 N 5 £$ 5 4 
2 w 5 » ię i ; aż AA | n F. C. Konstancya 500 | | BR RE BE UWAGA. Cyfry oznaczone grubszym drukiem wy- z Ek] g y 2 & E = 
r TĘ . SE zabawę 2 ZADNA. a aon NRY, |. miko e 3 wi a 0 z A m 2 pos] z z i 
Listy zast. H. T. WAKrZ| a o D aż miły M mio Kupona z podr. òf, | Dist. likwit . 97.8 6 rase: Pine o$ godainy=-6-e} sieozorom do godeiiy yE ~ 3 = = gg 
n 2 894 Wileńskie: al. B > e] | AOC Ad, A Paa | Peź.pram. I m. M A < ZE $ zę 
ni 3 13 wróż ob. 5 KARĘ =: ZE NZ 7 3 e r. : s Ą Sy A ilem. a R E 9 
Ę : 39059 78-: Lodi 162 2 Kaz $ 
3 — : 3 
| Wydawca Stefan Kossuth Redaktor Zdzisław Kułakowski. MoBBOLERO I[GEBYPOW. BapmaBa, 20 GezBpaxa 1886 r. 


A W drukarni „Dziennika Łódzkiego. 


